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źjCena 25 śroszy |E 


Kolektywizacja wsi 


postępuje w Rosji 
naprzód 

MOSKWA, 9, 3. (PAT). Agencja 
Tass komunikuje: Według obli- | 
czeń, na dzień 1 marca 55 proc. 
gospodarstw chłopskich zostało 
skojektywizowanych. Wogóle do 
chwili obecnej zostało zorganizo- 
wanych 110,000 kolektywnych go- 
spodarstw rolnych, łączących w s0 
bie 14,264,000 dawńych chłopskich 
gospodarstw indywidualnych. Prze 
strzeń gospodarstw kolektywnych 
pbejmuje 87,868,000 ha ziemi ornej 
przyczem posiadają one dostatecz- 


może dać państwu należyta gospodarka kolejowa 


| ZAOSZCZĘDZIĆ W CIĄGU ? |ljonów 


doskonałych samocho: 
dów kursuje w całym Świecie); 
zrewidować ulgowy przejazd 
pasażerów; 
zrewidować taryfy na pod 
stawie uwstałenia nowych micr 


Inż, Stanisław Andrzejewski,| Zaoszczędzająe kilkaset mi- 
b, komisarz oszczędnościowy i | ljonów zł., można użyć je na ul 
inspektor. ministerstwa  kolei,.|gi podatkowe, roboty inwesty- 
wystosował bardzo znamienny ,cyjne, częściowo związane z e-| 

LIST OTWARTY DO MAR- | broną kraju, oraz na powię- 
SZAŁKA JÓZEFA PIŁSUD- |kszenie ilości płynnej gotówk?. pase pozycje, mianowicie należy: 

SKIEGO, Jeszcze Hilton Young ustalii| powtórnie zbadać stan zdro. |ników kosztów własnych; 
który poniżej w  dosłownem MINIMALNE RAMY BUDŻETU | wia młodych emerytów kolejo-| ułożyć taryty kolejowo - wad 
brzmieniu przytaczamy: NASZEGO. wych. pracujących prywatnie; |no - autobusowo - lotnicze; 


LAT W BUDŻECIE KOLEI 
RZĄDOWYCH PARĘSET MI- 
LIONÓW ZŁOTYCH. 
Wskażę tutaj jedynie ważniej 


ną ilość nasion dła dokonania za-| Jak to już stwierdziły czyn- Jakże daleko odeszliśmy od| znieść w pociągach klasy I i| ZMNIEJSZYĆ KAPITAŁ O- 
siewów w normalnym terminie. Z | niki oficjalne, nadchodzi cięż- tych wskazań, dochodzące do 5| M-cia; BROTÒWY KOLEI RZĄDO- 
ogólnej liczby bydła, znajdującego miliardów budżetu państwowe-, skasować wiele zbędnych po- | WYCH: 


kie przesilenie gospodarcze, któ 
rego skutków nikt nie jest w. 
stanie w tej chwili przewidzieć. | 


bez 


go wraz z komunalnym, it- 


budżetów przedsiębiorstw. 


się na obszarach ZSRR, 48 proc. 
iależy do gospodrastw kolektyw 


ciągów. zupełnie próżnych, kur| przyspieszyć normalizację, 
sujących jedynie dla „presti- | stalająe typy przejściowe: 


nych. Wszyscy oglądają się na rząd, Przechodząc do dobrze mijżu* państwa; dostosować taryły do obecna 
jako na czynnik decydujący. znanej dziedziny, jako b. Ko-| zmniejszyć do ostatecznych | go stanu rolnictwa: 
A jednak, jak to wszystkim wia-|misarz Oszczędnościowy orąaz|granie ilość wagonów w pocią+| zamknać cały szereg zbę- 
Płomienne Morze domo, jako b. Inspektor Ministerstwa | gach wszystkich rodzajów; dnych warsztatów i remiz ko- 
benzolu CAŁA FAKTYCZNA WŁADZA | Kolei, zwolniony w pomajo-| wprowadzić szereg wagonów lejowych; 
JEST W RĘKU PANA, PANIE|wym okresie, wbrew zdaniu p.! motorowych (bezeelowe są w| zrewidować stosunek do fa- 


tej dziedzinie i w tej chwili Jo- 
świadczenia z wagonami moto- | 
topen; kiedy ebdewiąt: mi 


| Premjera, K, Bartla, 
że możemy, należycie 
SEEN: 


twierdzę, 
gespa- 


BERLIN, 9, 3.. (PAT). Ubieglej MARSZAŁKU. 
aocy wybuchł w hucie Dielingera Możliwości uzdrowicnią ży:| 
pożar w składzie smoły. Ogień cia gospodarczego są' wielkie. . 
przeniósł się z błyskawiczną szyb | FRERZENTTZEZRTWENAA 


bryk taboru. w pierwszym rzę: 
dzie do Steezui Gdańskiej: 
budować magistralę dla HA- 
dunków masowych z wielkiemi 
| lokomotyw ami i wagonami «+ 


kością na inne budynki, zagraża- 
lac zbiornikom benzolu, wobec 
czego zarząd kopalni kazał otwo- 
rzyć rezerwoary i wypuścić 30 ty- 
sięcy litrów benzolu. 

W tej chwili olbrzymi płomień 
ogarnął całą przestrzeń, zalaną 
henzolem. Straty obliczają na wie 
le miljonów marek. 


SALWY REWOLWEROWE NA WILI 


Zacietrzewiony zbrodniarz położył trupem dwuch robotników 


|w której 
Nocy ubiegłej na Woli przy , śmierć. 
ulicy Bema wynikła awantura, 


Z Warszawy donoszą: 


Zycie zamario 


na zalanych połaciach Francji południowej. 


PARYŻ, 9, 3. (PAT). Prezydent 
Doumergue i premjer Tardieu, od 
bywający podróż po obszarach 
pałudalowej Francji, dotkniętych 
katastrofą powodzi, odwiedzili 
miejscowości Saint - Sulpico, La 
Pointe i Lavaur, gdzie uległo znisz 
czeniu 50 domów i 4 zakłady fa- 
bryczne Castros, gdzie stwterdzili 
plbrzymie zniszczenie i Mozamet, 
gdzie na 100 przedsiębiorstw fa- 
brycznych w 50 praca musiała u- 
lec całkowitemu zawieszeniu. Pre- 
zydent Doumergue wa wszystkich 
QEF E FE ENEE N E TA 


Jak się dowiadujemy, PKO. 
wstrzymuje ze względów oszczęd- 
nościowych wszelkie budownictwa 
własne na prowincji, zamierza je- 
lynie wykończyć przebudowę gma 
hu centrali w Warszawie. 


Również ze względów oszczęd- 
hościowych PKO. «xe będzie two- 
rzyć w najbliższym czasie s*mo- 


dzielnych oddziałów »e7incjznal | widłu instytucji oraz 


odwiedzanych miejscowościach za- | przeciwnej strony niejaki 
pewnia ludność o wydatnej pomo- | 
cy, jaką udziełi rząd. Noc spędził | 


prezydent w Carcassonne, skąd na | 
stępnie udał się rano do Bezers. 


PARYŻ, 9, 3. (PAT). We wszyst | 
kich częściach Francji jest organi- | 
zowana z wielką energią akcja poj ucieczki. 


mocy die ludności poiudn'owej 
Francji, dotkniętej katastrolą po- 
wodzi. Cały szereg rad munieypał | 
nych uchwialił odpowiedn. e kredy- 
ty dla niesienia pomocy. Bank | 
Francji przy pomocy ogólnokrajo. 
wego zwigzku prasy przystąpił do 
zorganizowania wtzlkiej subskryp 
dij narodowej na rzecz powodzian, 
Wszyscy prefekci departamentów 
wystosowali odezwy do ludności, 
wzywając do hojnych ofiar w imię 
solidarności narodowej. W dniu 
dzisiejszym, ogłoszonym jako 
dzień żołoby ogólnonarodowej, we 
wszystkich teatrach odbędzie się 
zbiórka ofiar. Z całego świata nad 


chodzą do ministerstwa spraw Za- 


| gradicznych depesze kondolencyj- 
ne, zarówno od rządów, 


jehwili na uliey 


jak tod; 
wybitnych | 


| nośnej sile 100 tonn: 
Połączyć trzy komunikatcyj- 
ne ministerstwa w jedno. 
Powtarzam tutaj twierdzenia, 
umieszczone w pracy. obstalo. 
wanej przez ministerstwo spraw 


dwie osoby poniosły|scu, Kopeć postrzelił ponidło | wojskowych. którą e, "PR pi 


w piers przeckođnia Włladysli-| siada obernio P, MI AP 
Około godziny 12 z restau-| WA Kwiełnia, biorąc go za jed- i Telegrafów. ¢ 
sa| racji przy ulicy Bema wyszło | 2660 z przeciw ników. | Należy wreszcie 
ezterech robotników  fabryki| SWIE CIEŃ ZMARŁ W SZPI-| WYKONAĆ ODNOŚNE DE- 


Lilpopa, Rau i Lew nsien. a i | TALU. KRET TY I ZOBOW IĄZ ANIA 

udało się w stronę przejazdu | Przechodnie rozbroiwszy za: |POŻYC ZKI STABILIZACYJNEJ 

kaliskiego, Zatrzymając ste po bójce. jo WYODRĘBNIENIU KROLEŁ 
zaczeli rozma- | FCIEL DOKON AĆ NAD NIM gdyż niewykonanie tych praw I 


(wiać, W tej chwili nadszedł 2 SAMOSĄDU, | zobowiązań właśnie podryw 

! Z rąk rozjuszonego „tlumu jten „prestiż Polski, o któri 

WŁADYSŁAW KOPEĆ, WEA- wytwałą Kopcia policja i od-|fak dbaja wyższe słecy koleje 
ŚCICIEL PIEKARNI, 


seu go do b RÓD, 


| we”. 


Umowa oolskó-nić emiecka ca 


który wszęzął z robotnikami s- 
| wanturę i wyjawszy pewolwer. 
zaezął do nich strzelać, 


Rabofniey rzucili sie do u- 
jucie Kopeć, strzelając, p9- znajduje się znowu pod znakiem zapytania 
gonił za nimi. Wystrzełiwszy 
wszystkie naboje, BERLIN, 9, 3. (PAT), Z opubli- | siej zwraca uwagę, ŻĘ w łonie „fra 
ZAŁOŻYŁ pó REWOLWERU Lowanego dziefaj szematu gioso* | kci ludowej, głosującej za piinem 


wauia nad umowami haskiemi wy | Younga, «część - posłów 
nika, że za planem Younga wypo- | wstrzyma się od głosowania na 
i str zelał „dalej Jedna z kul u-| wiedzą się tylko socjaliści g nie- | wnową [kwidecyjną z Polską. 
godzila Hermana SzyczkowSKie | jecka perta ludewa, razem 197 Wobec łego, zdaniem tych dziek 
50, kiócy padt trupem na miej- giosów, zaś przeciwko 192 głosyjników, przyjęcie umowy z Polsii 
i wok trakcji opozycyjnych, | może być zakwestjonowane. | 


Prasa nacjonalistyczna już dzi. | 
Rząd Z8.8.R. 


odbowiadać musi za 
wybryki kominternu 


pewna 


DRUGI MAGAZYN 


BERLIN, 9, 3. (PAT). „Vorvarts* reumałyźmie 
dónosi, że minister spraw zagra- iebieni 
nicznych Curtius, w. rozmowie z: RZY - 
ambasadorem sowieckim w Berli- bólu głowy 


nie Krestińskim oznajmił, że rząd 
Rzeszy w przyszłości pociągać bę- 
dzie do odpowiedzialność! rząd 


SPIRIN* 


tabletki 


nych i w związku z tem otworzy | osobistości, z wyrazami szczerego | ZSRR za wszelkie deklaracje i wy 
wę Lwowie zamiast oddział tylko | współczncja dła ludności, dotknię- | stąpienia kominternu -ną terenie 
skspozyturę, tel klęska, Rzeszy piemierkiai 


Oryginatne opakowania z czerwonp banderola 
I znaklam "BAYER" w ksztalcie krzyła są 
do nabycie we wstystkich apieżaGiy 


Warszawa, w marcu. 

Każdego, kto w niedzielę ra- 
no wybrał się ną obejrzenie wy 
stawy małych mieszkań na Żo- 
fiborzu, uderzyć musiało szcze- 
gólne oblicze publiczności zwie 
dzającej tę wystawę. Przede- 
wszystkiem, publiczności tej by 
ło bardzo wiele. Poprostu, tłu- 
my przeciskały się w wąskich 
przejściach. A powtóre, była to 
publiczność krańcowo różniąca 
się od zwykłych zwiedzączy 
artystycznych wystaw. 

Ci ludzie, którzy tak tłumnie 
stawili się na obejrzenie wysta- 
wy, przyszli się czegoś nauczyć. 
przyszli się przekonać dla 
względów praktycznych o tem. 
jak można przy dużej itości ©- 
sób i małej ilości miejsca pa- 
mieścić się jaknafbardziej eclo- 
wo, przyszli spojrzeć na to, jak 
wygląda własne małe mieszka- 
nie, o którem wielu z pośród 
nich bezskutecznie i beznadziej 
nie marzy od lat. 

Publiczność wystawy małych 
mieszkań ogląda je gorączka: 
wo, w pośpiechu i zazdrośnie. 
Niektórzy ci, którzy mają na- 
turę skłonną do marzycielstwa. 
z łatwością oddają się ułndzie: 
jakaś mizerną pani mówi do 
równie niepozornego małżon- 
ka: „Widzisz, tu położylibyśmy 


dzieciaki, tu mógłbyś spokot- 
nie pracować, tu spałaby ku- 
zynka..* 


Małe mieszkanie stało się 
dziś nietylko z architekłonicz- 
nego, ale i ze społecznego punk 
tu widzenia przedmiotem pier- 
wszej i to palącej potrzeby, 

W Polsce do kategorji miesz 
kań małych należy na wsi: 95 
proc, a w miastach 83 pror, 
wszystkich mieszkań. Nazwa 
małych mieszkań obejmuje na 
obecnej wysławie mieszkania 
składające się z jednej, dwn I 
trzech izb, przyczem do izb za- 
licza się też kuchnię. Statysty- 
ka wykszuje, że tak olbrzymi 
procent małych mieszkań w 
stosunku do większych daje się 
zauważyć nietylko w Polsce. 
która pod względem nędzy mie 
szkaniowej zajmuje, niestety. 
jedno z pierwszych miejsc na 
całym świecie, ale i w mnych 
krajach. Jak wyniką ze staly- 
styki podanej w artykule Teo- 
dora Toeplitza (Nr. 3 miesięcz- 
nika „Dom, Osiedle, Mieszka- 
nie“) liczba małych mieszkań 
w Paryżu stanowiła w roku 
1941 (a po wojnie ilość ta znacz 
nie wzrosła) 76 proc., to jest 
przeszło trzy czwarte ogólnej 
łiczby mieszkań. W Wiedniu 
przedwojennym  iłość małych 


mieszkań stanowiła przeszło 82 | M 


proc., to jest tyłeż, ile w War- 
szawie | prawie wszystkich in- 
nych miastach Polski. 
_ Palacą potrzebę 
jaknajwiększej ilości małych 
mieszkań,  któreby przytuliły 
miljonowe rzesze bezdomnych 
całego światą zrozumiał II kon- 
gres międzynarodowy architek- 
tury współczesnej orgamizując 
wystawę planów małych miesz 
kań. Plany te są to rysunki fa- 


chowców, przedstawiające stro- | Ng 


ne budowlaną, ustawienie jak- 


najkorzystniejsze mebł, poda- || 
nie cyfr powierzchni okien, || 
stróny, z której pada światło. | I$ 


Plany te niec zawierają żadnych 
fotografji, tylka graficznie wy- 
nany rysunek w skali 1:10. 
Ten zbiór planów, 
zreszta, 


resuje się kwestją mieszkania 
wa, stanowił materjał 
ginómej wystawy, 


10 


rychu dostała się z kolei do 


Warszawy. 


ITI 


ałe mieszkanie 


-otokardynalne warunki rozwiązania naszej nedzy mieszkaniowej 


bezwzględnie integralną częścią | takie najmniejsze jednoizbowe | 
mieszkania i są rzeczą architek | mieszkanko robotnicze? Składa 


— 1930 


„GŁOS PORANNY.. 


ta. Szafka kuchenną stół ku-| się ono z izby i wneki kuchen- 


W Warszawie, dokąd spro- 
wądzona została wystawa z ini-. 
cjatywy Polskiego towarzystwa 


chenny, który gdy jest już nie-| nej, zaopatrzonej we wszystkie | 
potrzebny, można zamykać, by| możliwe urządzenia niezbędne, 
nadto z w-c. 


stworzenia | 6 


reformy mieszkaniowej, Stowa- 
rzyszeniąa Praesens oraz War- 
szawskiej spółdzielni mieszka- 
niowej, połączono ją z planem 
kilkunastu gotowych już miesz- 
kań najmniejszych w jednym z 
bloków Spółdzielni ną Żolibo- 
rzu, mieszkań całkowicie urzą- 
dzonych przez polskie firmy, o- 
raz z pokazem produkowanych 
w Polsce materjałów budowla- 
nych zastępczych. 

Zwiedzający wystawę rozpo- 
czyna od oglądania owej mię- 
dzynarodowej wystawy planów 
Obejmują one domy jednoro- 
dzinne, dwurodzinne oraz wic- 
lomieszkaniowe, t. zw. bloki. 
Mamy wśród nich plany naj 
wybitniejszych architektów 
świata, których nazwiska za- 
słynęły już w dziedzinie nowo- 
czesnego budownictwa. 


Ale ten dział interesuje prze 
dewszystkiem fachowców, za- 
równo, jak i pawilon zawiera- 
jący materfały budowlane, któ- 
remi architekci usiłują gwoli 
taniości i szybkości budowy za 
stąpić wszechwładnie  dotvch- 
czas panującą cegłę. 

Dla publiczności interesujący 
jest przedewszystkiem odległy o 
parę kroków od tamtych bu- 
dynek, 

Tu, w prawie już całkowicie 
wykończonym nowym bloku 
mieszkalnym Spółdzielni, na 


przestrzeni parteru, pierwszego 


i drugiego piętra zwiedzający 


mogą oglądać jedno, dwu, trzy 


i czteropokojowe mieszkanka. 


urządzone na próbę meblami, 
przez polskie 


dostarczonemi 
wytwórnie, 


W mieszkaniach tych uderza 
przeciętnego widza przedewszy 
ten- 
dencja do wyzyskania na jak- 


stkiem jaknajdalej idąca 


najmniejszej przestrzeni naj- 


większej ilości możliwości, ten- 
wypływająca przede- 


dencja, 
wszystkiem z koniecznego wa- 
runku taniości, 


Przy oglądanie wystawy ma 
łych mieszkań nie należy zapa- 
minać o tem, 
mieszkanią 
nych: proletarjatu lub inteligen- 
cji pracującej. Z postulatem 
najraniejszej przestrzeni łączy 
się ściśle kwestja sprzętów, z 


których niektóre muszą być 


„Serce ulicznicy 
w świeńle opinii. 


Film Wilhelma A. Seitera p. n. „Serce ulicznicy* wywołał kolosalną polemikę 


że mają to być 
ludzi  niczamoż- 


nie zawadzał, półki celowo ob- 
myślone, nawet w pewnych wa 
runkach łóżka, które w dzień 
znikają w ścianie, oto potrze- 
by, które pociąga za sobą ma- 
lutkie mieszkanko, jeżeli jego 
mieszkańcom nie ma dokuczać 
nieznośna ciasnota. 

W domach, budowanych osta 
tnio w Ameryce, koszty instala 
cji stanowią 50 proc. kosztów 
budowy, u nas jak dotychczas 
15 do 20 proc., ale w każdym 
razie w mieszkankach ogląda- 
nych na wystawie możemy już 
spostrzedz cały szereg tego ro- 
dzaju urządzeń, wykluczających 
dotychczas używane olbrzymie 
kredensy czy szafy, które w na 
szych starych mieszkaniach zaj 
muja wiele miejsca i powietrza. 

Jakże wygląda na wystawie 


SEKRET 


Co słychać drogi mój przyjacielu? 
Pyta jeden drugiego 


dla gospodyni, 
bez łazienki (dom ma kąpieli- 
sko wspólne). W mieszkaniu 
dwupokojowem jest kuchenka 


oddzielnie zainknięta, pomiesz- | 


czenie 'w.<. jest zarazem łazien | 
ką z wanną. W każdym raziej 
w największem nawet z poka- 
zywanych mieszkań  (czteropo- 
kojowem) kuchnia nie ma wię 
cej nad 5 m. kwadratowych, 
gdy kuchnie warszawskie w 
mieszkaniach przedwojennych 
wynoszą 15 do 20 m. kwadrato 
wych powierzchni. Kosztem 
pieniędzy zaoszczędzonych na 
wiełkości kuchni można wypo: 
sażyć kuchnię w niezbędne dla 
niej sprzęty, a prócz tego zy- 
skuje się jeszcze pewność, że 
kuchnią nie będzie sypialnią 
dla służącej, ani dlą nikogo in- 
nego, co jest przecież jednem z 
pierwszym wymagań higjeny, 
Oczywiście, każdy zwiedzają- 
ey wystawę małych mieszkań 
widzi jasno, że dla jaknajdalej 
idącego wyzyskania tych miesz 
kanek należałoby nietylko u-| 
rządzenia kuchenne, ale także. 
wszystkie meble projektować | 
harmonijnie 1 odpowiednio do 
warunków  archifektonicznych 


' mieszkanek. 


Zwiedzających małe mieszka 
nią uderzało jeszcze jedno: ol- 
brzymiaą ilość światła w poko- 
jach. Sprzyjał temu  niewątpli- 
wie słoneczny piękny dzień, a- 
le z drugiej strony i fakt, że w 
mieszkankach Spółdzielni wszy 


Radź jak się pozbyć kłopotów wielu |Stkie kuchnie zwrócone są na 


I wybrnąć z nieszczęścia mego 
Mogę ci zdradzić mą tajemnicą 
A zmartwień wnet znikną Ci chmury 
Na Piotrkowską spiesz więc ulicą 
Do oddziałów Lichtenste!na 

„ Kolektury 


pólmoc, a wszystkie pokoje 
mieszkalne, w miarę możności, 
na południe, a także fakt, że 
mieszkania te są zaopatrzone w 
okna t. zw. szwedzkie, których 


Bajszczęstiiwsza w Polsce kolekfara | konstrukcja pozwala na jak 


E. Lichtenstein 
ŁÓDŹ, 


Piotrkowska 72 gm. Grand-Hotel 
Piotrkowska 11 


Centrala kolektury Warszawa 
ul. Marszałkowska 146. 


Uwaga: w I-ym dniu ceiągnieniu obec- 
nej V klasy padły już u nas kolosalne 
wygrane 
Z}. 20000 na Nr. 105295 
„ 20000 „ „ 121756 
„ 10000 „ „ 110672 
„ 10000 „ „ 72728 


Premia Zł. 400.000 w 19-ej lot, 
Państw. padła również w naszej naj- 
szozęśliwszej kolekturre 2420 


największą wydajność świetlna. 

Każdy rok, każdy miesiąc nic 
mal przynosi na całym Świecie 
nowe zdobycze w tej tak dziś 
ważnej dziedzinie budowy ma- 
łych mieszkań, każde dziesię- 
ciolecie zmniejsza liczbę bez- 
domnych, a tem samem zapo- 
biega dziesiątkom i setkom tra 
gedji rodzinnych. Witać nale- 
ży z radością każdy wysiłek w 
tym kierunku zmierzający. kj 
stawa małych mieszkań na Żoli 


właśnie wysiłku jaknajbardzie) 
połądanego z społecznego punk 
tu widzenia. 


t Cagliostro... 


borzu jest obrazem takiego jk 


Cagliostro... 


CAGLIOSTRO 


N EA 


to film nad filmy! 


Cagliostro... 


to rewelacja — jakiej 
nigdy jeszcze nie było 


Cagliostro... 


to największy film | 
sezonu 


Cagliostro... 


to przebój, powstały 
kosztem miljona ma- 
rek 


to ostatnie cudo tech- 
niki i szczyt reżyserji 


-Ryszarda Oswalda 


to przepych i zbytek 
wystawy z połącze” 
niem najnowszego Wy- 
nalazku zdjęć w ory- 
ginalnych barwach 


dostepny s 
nietylko dla architcke 
tów, ale dła każdego kto inte- || 


dla ru- 
kióra po 


Bazylei l Zw 


wśród prasy i publiczności amerykańskiej. Śmiało przeprowadzony problemat, stawia- 
jący wyżej pod względem moralnym uliczną dziewczynę nad t zw. „kobietę z towa- 
rzystwa” ściągnął na głowy twórców filmu gromy oburzenia. 


Najpiekniejsze oczy Ameryki. 


Zasnute lekko mgłą nieokreślonej tęsknoty, napół dziecięce, napół kobiece, ohwi- 
lami tylko smutne, chwilami pragnące, nieświadome, A przeczuwające, radosne i lzawe, 


orinny Griffith 


Serce Ulicznicy prześwietlone będzie w LUNIE. 


Cagliostro... 


bezsprzecznieprzewyż 
sza wszystko, co do 
tychczas widzieliśmy 


na ekranie 


|| Od jutra Kino | 


PALACE 


Vy 


e- 
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Nowa rewelacja o aferze Dreyfusa 


Francja ofiarowała 


Dziwnym zbiegiem okoliczno 
ści stała się afera Dreyfusa zno 
wu aktualna, rozumie się, nic 
w sensie bieżącej sensacji chwi 
'owej, lecz raczej retrospektyw 
nie, Wciąż wychodzą na jaw 
nowe dokumenty, które rzucają 
ciekawe światło na polityczne 
podłoże całej tej afery. Osta- 
tnio wyszła książka Waltera 
Steinthala p. tyt. „Dreyfus“, 
której warto poświęcić bliższą 
uwagę, zawiera bowiem mnó- 
stwo interesującego materjału 
xe stosunków przedwojennych 
między Francją a Niemcami. 

Podczas drugiego 
przeciwko  Dreyfusowi, 


Niemcom przymierze przeciw Anglji 
za prawdę o Dreyfusie 


czas ra rozpacliwy krok, wy 
suwając swego ministra wojfty 
gekerała Gallifeta, który cie 
Szył się sympatjami cesarza nie 
mieckiego. Gallifet zaprosił do 
siebie ówczesnego niemieckiego 
ałtache wojskowego, barona 
von Siiskinda i odbył z nim 
dłuższą konferencję, przyczem 
zaapelował do cesarza niemiec- 
kiego, by przyczynił się do uŭ- 
trwalenia republikańskiego sy- 
stemu we Francji, w zamian 
za co ofiarował mu przymierze 
z Francją. 


Był to właśnie okres pierw- 


procesu |szych nieporozumień między 
który | 


Francją a Anglją oraz równo- 
cześnie francuskó - angielskie- 


silną armję. Słabym ich punk- 
tem jest flota. Niemcy utrzymn 
ją wprawdzie dobre stosunki z 
Anglją, alẹ ta przyjaźń ma cha- 
rakter rodzinny, Gdyby kiodyś 
doszła do konfliktu polityczne- 
go między Niemcami a Anglją 
współdziałanie Niemiec z Fran 
cją poważnie zaważyłoby na 
szali wypadków. Po tej rozmo- 
wie przeszedł generał Galliefet 
znowu do sprawy Dreyfusa, ©- 
świadczając, że jego prośba da 
cesarza o wyjaśnienie całej 
prawdy nie ma  egoistycznego 
charakteru... Nie chodzi 0 0so- 
bę, tylko o prawdę. 


Taki to ślad rozmowy Gallie- 


Dziś i dni 
następnych ! 


Natchnione arcydzieło Franka Bórzage'a wytwórni Fox-Filmu 


ó0NNE PRZYKAZANIE 


Olśniewający pean na. cześć wszech- 
władnej i wszechpotężnej miłości. 


| 


| 


feta ze Siisskindem znajdujemy 
w 13 towie dokumentów nie- 
mieckiego ministerstwa spraw 


zakończył się ponownie jego | 
zasądzeniem, usiłował MR 
sny gabinet Wałdecka - Rous- 


go konfliktu o Faszodę. Za 
prawdę o Dreyfusie ofiarowa- 
ła Francja ni mniej ni więcej, 


W rolach główn. najznakomitsza dziś para artystów filmowych 


seau, wierzący W niewinność a SEIT G N l j 

Dreyfusa, wysondowań prawde |jak polityczne i militarne (Zagraniczny 7 RH to MINET (NOR | CHARLES FARRELL 

sa  połrednictweń Niemiec. | współdziałanie Niemiec +. Fran > thi y SB z : ; 

= "alclą: W” zk: Tei e rękę Francji, sytuacja Wspaniała ilustracja muzyczna orkiestry symfonicznej po 
aldeck . Rousseau zdawał sv | CJĄ zbiorach aktów dypla Eufo>y. fnaczejhywygladsta: dyrekcją A. CZUDNOWSKIEGO. 


Początek seansów o godz. 4-ej p. p. w sob. i niedz. ò gode. 
12-ej w pol, ostatniego o godz. 10-ej wiecz. 


Ceny miejsc na pierwszy seans od 1,— zł. w sob. i niedz, 
od 12 do 3 pp. wszystkie miejsca po f. zł. i 50 gr. 2393 


ROEE URGOGÓGGW OGG WBC 


bie sprawę z tego, Że tylko do: |matycznych niemieckiego mini 
stęp do niemieckich aktów sterstwa spraw zagranicznych 
wojskowych i przesłuchanie | znajdujemy korespondencje | 
pod przysięgą niemieckich dy: |Siskinda o rozmowie 2% Mallie- 
plomatów mogą nadać proceso | fetem. Czytamy tam: Francja 


Wszak wówczas Angija 10zpo- 
częła dopiero swoją politykę 
zdążającą do okrążenia Nie- 
mie! Wiemy jednakowoż. że 
usłuchał 


wi pożądany zwrot. Oficjalnym znajduje się w niebezpienzoń-| EEA ALIAS": Dr. med. 2107 , Dr. med. 2472 
niemieckim zaprzeczeniom mie stwie — oświadczył  senezuł ENO ze * z a zak p EDWARD 
; : s : a ..|elerza Biilowa i odmówił pruś- iewiazs i 
wierzono, upatrując w nich dy |Galliefet...Jego cesarska niość Mie dabinei "Palac Fous a 
11. J="* TOR + . z 3 Z Ł gab z) z 3- 3 M h J 
plomatyczny tylko wybieg Nic-/me może sobie tego życzyć w seaw'a. Zanim atoli nadeszła ud | Specjalista chorób. skórnych 


miec, dążących do zaciemnie- interesie równowagi europej- 
nia sprawy. Waldeck - Róus- 
seau osobiście” interwen jował u 
5wczesnegó amasadora 
mieckiego w Paryżu, ale bez 1e 
Łultatu, 


mie- 


Zdecydował się wów- 


Drar] 


MAURYCY DUPLAY 


W Ri ERN 


skiej. Niemcy w dziedzinie prze 


mysłu. i hańdlu. dominują nad 


Francją, tak, że z tej strony nie 


zagraża Niemcom żadne niebez- 
pieczeństwe 


. Niemcy posiadają 


TERTA 


ORFEUSZ 


James Karil przez lat piętna 
kcie zyskał sobie wielką siawę 
i duży majątek swojemi pieśnią 
mi, które komponował i prodá 
kował w musie - hall'ach Pary 
ża i Londynu. Z pochodzenia 
anglik debiutował na Mont- 
martrze, tutaj się odznaczył. 
Przyszedłszy na świat w „An- 
glji, zdobywszy sławę najpierw 
w.Paryżu, posiadał dwie ojczy 
zny, jak Henryk Heine i żadnej 
się nie wyrzekał, Ciągle podró- 
żował między Paryżem i Lon- 
dynem, Olbrzymie plakaty ilu- 
strowane przedstawiały go jak 
przejeżdża przez La Manche w 
łódce z fortepianem, przy któ- 
rem siedzi, sam sobie akompa 
njując, W rzeczywistości James 
Karil akompanjował sobie za- 
wsze sam na tym instrumencie. 
Był to środek zwrócenia na sie 
bie uwagi i w oczach tłumu re- 
prezentował coś potwornego. 
Jak centaur był człowiekiem - 
koniem, tak on był człowie: 
kiem = fortepianem. 

Jego repertuar francuski wy- 
rażał doskonałe duszę przed- 
mieść: głosem milvia i melodyj 
nym, w którym akcćnt brytyj- 
ski łączył się z akcentem ga 
wrosza. Śpiewał o midinetce 
sentymentalnej, cyrkówce gwAł 
townej i o ulicznika - hohałe- 
rze. Cala sala go oklaskiwąła, 
ale największy entuzjazm bu- 
dził na galerji, gdzie się tłogzyłi 
skromni bohaterowie jego pio 
senck. Tam się radowali, tam 
*laskali robotnik ze swoją przy 
iaciólką,  rvża kowalowa 7e 
twoim mężem w zielonym kasz 

"Jamaae vel Jaemeg Kara 


skońałem zdrowiu i pełni 
lentu wycofał się ze sceny. Nic 
widziano jyż na murach Pary- 
ža i Londynu plakatów śpiewa- 


zapał artysty 1... 
WA, swemu powołaniu zniknęły 
wraz z ukochaną. Dla niej tyl- 
ko komponował i śpiewał, aby 
ujrzeć tezke w jej oczach nie: 
bieskich, aby móc ją stroić i ba- 


był ich poezja! 
Okolo pięćdziesiątki, da- 


ta- 


w 


ka, płynącego łódką wraz ze 
swym nieodłącznym  fortepia- 
nem. 

Zebrał dwa i pół miłjona 


franków å miał ambicje rzadką. 
aby zniknąć odrazu, gdy sława 
dosięgła. apogeum, 
wiać ng widok publiczny stop- 
niowegó upadku, 
to takže jakąs zgryzota tajein- 
ną. 


nie wysta- 


Tłomaczono 


Ostatnia wersja była najbliż 


Szą prawdy. Karil zakochał się 
w młodej tancerce angieiskiej, 
o wiele młodszej od siebiz i pie | 
kności nadzwyczajnej: 
nią dwa lata i zamierza? się z 
ni 
miljarder amerykański... 


żył z 
ożenić, gdy porwał mu ją 


Zdawało się śpiewakowi, Że 
poświęcenie 


wić. Przejmowały go odrazą 
tryumfy. gdy ona już nie cie- 
szyła się z nich, nie była z nich 


dumna. zarobki. z których ona 


już nie korzystała...  Porzurił 
włedy musie - halle.  Zagłu- 
szał się. Oddawał się grze i pi- 
jaństwn, używał kokainy Í o- 
pium: Budzi} się z oburzenia, 
które stwarzały sztuczne pod 
niety i czuł się jeszcze więcej 
przygnębiony.  Zestarzał się 
przedwezaśni= 


powiedź z Niemiec, trybuna 
wojskowy w Rennes zrezygno- 


wenerycznych i moczopłciowych 
leczenie światłem, badanie krwi 
i wydzielin 


wał z formalnych powodów z Andrzeja 5.telef. 159-40 
przesłuchania niemieckich 050- | przyjmuje od 8—111 od 5—9 wiecz 


bistości wojskowych. | 


Byłby się może zabił. gdyby 
nie miat nadziei, że kiedyś po- 
wróci do niego marnotrawna. 
ków Jeżeli stanie się nieszczę- 
|śliwą, jak wtedy, nim mnie po 
|znała, być może zażąda czegoś 
odemnie? -— mówił sobie i po 
twarzy. pobróżdżonej zmarszcz- 
kami staczały sie Izy słone. 

Pewnego wieczoru śpiewak 
zabłąkał się na jakiś bal ludo-. 
wv. Gardząc życiem, godne 
pożałowanią, nie przebrał wę 
nawet przez ostrożność, ani nte 


wsunął do swego eleganckiego | 


palta rewolweru. Malarz, który 
mu. towarzyszył, 
lekkomyślmości 
był uzbrojony. 
Gdy obaj wracali do miesz 
kań i przebywali zapadłe dziel- 
nice, zaludnione przez odpadki 
społeczeństwa, usłyszeli. że zi 
nimi ciągną jacyś udzie, 


iak daleko 


Nagle otoczyła ich banda 
grożna i wstrętna... Były to 


z- rozczochranemi 
włosami, sutenerzy w kaszkie- 
tach i w wełnianych  trykoto- 
wych koszulach tancerze na ba 
lu harmonijkcowym — którzy 
puścili się w pogoń -za' nimi. 
Malarz, wycełowawszy do nich 
z brauninga, trzymał ich w re 
spekcie przynajmniej przez kil 
ka sekund... Spiewak z krwią 
zimną, którą zawdzięczał swe- 
mu zniechęceniu do życia, rzekł 
do. nich, założywszy fłegimatycz 
nie ręce na piersi: 

— Jestem James Karil, śpie 
wąk, który was rozrywa i do 
icz śmiechu pobudza. Nie każe 
cie mi chyba zejść do ziemi, 
jak jakiemuś ordynarnemu ty- 
powi, ani mojemu  wspóltowa- 
rzyszowi. (Niepokoił się właści 
wie tylko o swego przyjacieła). 

Nazwisko tak popularne 
sprawcy tylu wzruszających 
wieczorów nodziałało na bar- 


dziewczyny 


w niedziele i święta od 9—1 |' 
Oddzielna poczekalnia dla pań 


wien postawę  wyczekującą. 


dę, niby slowo magiczne. Apa: | hali'u 
sze zachowań przez czas pe-| wołali, cała banda wrzeszczała: 


Choroby skórne i weneryczne 
Leczenie diatermją. Elektroterapia. 
Południowa 28 


Od 830 rano, 12—2, 7—8.50 w. 
W niedziele od 9—2 


w TST ZETTEYPOZEE TEPEE a Z DY ZEZE EZ EZ OAZA PC 


widzowie  nienasyceni 


— Drugą piosenkę! . Denge 


Wreszcie jeden z nich ze strasz | piosenkę! 


ną mordą na kwadratowym 
kadłubie wyraził pewną wątpli 
wość. Oskarżył w brutalnych | 
słowach Jamesa Karil'a o pod- 
szywanie się pod cndze, nazwi- 
sko, ekspłoatowanie pewnego | 
podobieństwa z „typem szynko 
wnianym*, jak nazwał śpiewa- 
ka i wkońcu wypowiedział groż 
bę straszną... 

Ale śpiewak nastawał: | 

— Daje wam słowo honoru. 


nie posunął| żę ją jestem James Karil, A na 
ìi dowód posłuchajcie: 


Począł śpiewać, Ciepły jego 
głos rozbrzmiewał wśród nocy 
zimowej, charakterystyczny 
głos i słowa. w których akceni 
angielski łączył się z akcentem 
gawrosza. Śpiewał w rvtmie ko 
łyszącym, wolnym. walca, śpie- 
wał krótką idvllę młodego cze- 
ladnika, w- której harmonję 
dwójga kochanków przerwały 
sny o wielkości dziewczyny, u- 
cieczka jej i wkońcu samahój- 
stwo chłopca, który powiesił 
się na poddaszu... 

A ponieważ wkładał  eały 
swój talent i cały swój ból w tę 
banalną piosenkę, całą ulica de 
la Paix stawała w oczach słu- 
chaczy, jak to bywa przy wyj 
$ciu z warsztatów, z szynku, w 
którym zakochani pijali z jed- 
nej szklanki, trup opuszczone- 
go. kołyszący się na stryczku, 
jak miecz ponad głową niewier 
nej... 

Apasze rozbrojeni szeptali z 
podziwem: 

= Tak to on, to ten sam! 

Wtedy James i jego 
rzysz zrozumieli. że są prawie 
ocaleni. 

Ale jak dawniej w mnusńe - 


Zapytał: 

—. Którą chcecie? Którą? 

Jeden rzucił: 

— Czerwony walc. 

Drugi: 

— Mój garbusek! 

Kobieta jakaś woła: 

— Piosenkę czułą! 

I mówią razem, a poteng łą 
dają jeszcze jednej i jeszcze je: 
dnej. 

U podnóża latarni, gdzie 
stał, obserwował przeobrażenie 
swego audytorjum. Gdy spic- 
wał na koncercie, nie dóstrze- 
gał wpływu swych pieśni na 
istoty brułalne: siedziały one 
zbyt wysoko i przesłaniała je 
zasłona z dymu i óparów. Ale 
teraz, twarz  w,fwarz £ temi 
zwierzętami ludzkiemi. z tymi 
włóczęgami, oczyszczonym, zda 
ło się i usziachetnionymi .przez 
poezję, która odbijała się w 
tych twarzach straszitych, jaka 
światło gwiazd w strumieniacii 
poznał swą potęgę: byf nawo 
czesnym Orfeuszem. 

Z głową rozzaloną, wyczer- 
pany zupełnie, umilkł. Banda 
dziękowałą mu, a kobiety odej- 
mowałv bukiety pa dwa sous 
od staników i wyjmowaię 
wstążki z włosów, aby mu je 9- 
fiarować, Potem wszyscy zapro 
sili go Z towarzyszem na kawą 
do brudnego baru, gdzie posi- 
lali się nędzarze, 

Od czasu "ucieczki ukocha- 
nej. żaden ranek nie wydal się 
piękniejszy Jamesowi Kaml'o- 
wi, nie dlatego, że uniknął 
śmierci, ale ponieważ ta przy- 


towa-! goda tragiczna pogodziła po z 
|pieśnią i jej wzniosłym wpły: 


wem, a być może — kto wie — 
i z życiem. 
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śro Jia 


P. I. Tyllerowi 


SALOMONA TYLLERA 


wyrazy szczerego współczucia składa 


Midlomości beire 


Kontrola radjostu- 
chaczy 


W tygodniu bieżącym specjalni || 
kontrolerzy, zaopatrzeni w legity- || 
macje, przeprowadzą Kontrolę ra- 
djosłuchaczy, w poszukiwaniu u- 
chylających się od opłaty prenu- |f 
meraty, ` 

Już prowizoryczne obliczenia 
wykazały, że w mieście naszem 
jest wielka ilość  radjopajęczarzy, 
którzy zostaną pociagnięcj do od- 
powiedzialności sądowej, 


2-godzinny protesi 


przeciwko prześladewa- 
niem w Rosji 


i dziadek 
B. 


smutku : 


Be w z Konkurencja, jaką autobusy 
SABA NYERE PALER: MAR: czynią kolejom żelaznym, staje 


pok żydowskiej, RYANITSŁAK 2) się coraz bardziej dotkliwą. 
test przeciwko  prześladowan.om  Notowaliśmy już kilkakrotnie 
łydów w Rosji sowieckiej, wypadki zmniejszania lub ka- 

W piątek podczas przypadające. | sowania poszczególnych pocią- 
go „postu Estery“ do godziny 10 gów ze względu na komuniki- 
rano zamknięte mają być wszyst | cję autobusową i zmniejszenie 
kle sklepy żydowskie i we wszyst sie liczby transportów kolejo- 
kich domach modlitwy odprawio- | WYCH z racji wdarcia się i w ię 
ne zostaną specjalne modły. dziedzinę komunikacji samo- 


chodów ciężarowych. 
Nocne dyżury antek 


Wobec braku dokładnej staty- 
Dziś w nocy dyżurują następu- 


styki ruchu autobusowego w 

Polsce, ministerstwo robót pa- 

e > hlicznych przystąpiło do tej pra 

jace spoki: l Pawłowskiego cy dopiero ostatnio i zeirało 

(Piotrkowska 307); S. Hamburga | bardzo interesujące dane staty- 

(Główna 50); B. Głuchowskiego | styczne. 

(Narutowicza 4); J. Sitkiew.cza Wedłu: < 5 

$ . dług cyfr statystyki — 

(Kopernika 26); A. Charemzy (Po | kursuje w Polsce 4.048 antobu- 

morska 10); A. Potasza (Plas Koś- sów, z czego 3.220 pasażer- 

celny 10). skich — reszta zaś ciężarowych 


Plan regulacji miasta 


tematem obrat najbliższych posiedzeń 
rady miejskie[ 


Tak się dowiadujemy, tema: | ruchomości zarówno w mieście 
tem obrad kilku kolejnych naj | jak i na przedmieściach i ci 
bliższych posiedzeń rady miej- | właśnie przez swych przedsta- 
skiej bedzie plan regulacji, wicieli na forum rady miej- 
miasta. skiej rozpoczną gwałtownie ata 
Obrady nad tą sprawą po- kować plan prof. Michalskiego. 
śrwają z pewnością dłużej, niż Plan ak si sadi 
uchwalenie budżetu,. ponieważ my, E dokdeanić © szej 
sprawa jest rzeczywiście pier- | qiowany przez koło architek- 
wszorzędnej wagi i każde uchy jów i urbanistów polskich, któ 
bienie 026 ‘sie: fatalnie odbić rzy uczynili w nim pewne nie- 
w przyszłości. Opozycja zamie- | „naczne poprawki. 
rza przy tej sposobności wysta: 
pić z wielką ofenzywą przeciw | Opozycja w dyskusji będzie 
ko większości socjalistycznej i |przedewszystkiem powoływać 
wytoczyć swe najcięższe działa. | się na opinję prof. Rancka, któ 
Najwięcej zainteresowania tą |ry, jak wiadomo, planu prof. 
sprawą okazują właściciele nie | Michalskiego nie aprobował. 


Wedliniarnie zamkniete 


Rzeźnicy protestują przeciwko niskim cenom 


W dniu wczorajszym odby-| protestu i nie otwierać ich o 
ło się ogólne nadzwyczajne ze- | czasu, aż cennik ten nie zosta- 
branie członków cechu rzeźni- | nie skasowany. 
czo - wędliniarskiego oraz | 
szłonków stowarzyszenia kup: 
rów trzody chlewnej. w którem 
wzięło udział około 600 osób. 

Pa obszernej dyskusji nad 
sprawą nowego cennika na mię 
BO 1 jego przetwory. który, zda- 
niem zebranych. jest zbyt niski. 


Pozatem uchwalono wysłać 
komisję w składzie 10 osób da 
p. wojewody oraz do minister- 
stwa spraw wewnętrznych, ce- 
lem interwencji w tej sprawie. 


Dodać należy, że już w dniu 
8 b. m. wszystkie większe fir- 


postanówiono, poczynając ed|my  rzeźnicza - wedliniarskie 
dnia 10 b. m., zamknać wóżyśł |irymógóły pracę swoim praco 
kie klepy rzeżniekie na znak! nikom 


i Rodzinie z powodu zgonu 


A. SZTAJNSZNAJDER. 


Po krótkich i ciężkich cierpieniach rozstał się z tym 
światem nasz najukochańszy: mąż, ojciec, brat, teść 


Markus Hochman 


długoletni pracownik f. „I. K. Poznański” Sp. Ake. 
przeżywszy lat 66. 


Wyprowadzenie drogich nam zwłok nastąpi dziś, w poniedzia- 
lek; dn. 10 marca 1930 r. o godz. 2-ej 
przy ul. 11 Łistopada (Konstantynowska) Nr. 15, o czem zawia- 
damia krewnych, przyjaciół i znajomych pozostała w głębokim 


Tea 


P. 


o poł, z domu żałoby 


RODZINA. 


OE | CA 


lub prywatnych, nie przewożą 
cych pasażerów w celach zy- 
sków (np. fabrycznych dla ro- 
hotników — względnie spół 
dziełczych dla członków spół- 
dzielni mieszkaniowych i t. d.). 

liczba przedsiębiorstw, pro- 
wadzących komunikację auto- 
busową, dosięga 2.000. Na je- 
dno więc przedsięhiorstwo przy 
pada 2 autohusy, 

Autobusy przewoża codzien- 


nie w całej Polsce 175.000 pa. posiadamy 5. 


sażerów, 
Największemi skupieniami 
przemysłu autobusowego są 


Warszawa I Łódź. Na niekló- 


Teatr miejski 


Dziś: 730 „Ojciec 


Jutro: 8.30 „Cjankali” 


Dziś o godz. 8,30 wieczorem po 
cenach najniższych „Ojciec“ Sirin 
bergn z dyr. K. Adwentowiczem 

Jutro o godz. 8,30 wiecz. po ce- 
nach najnższych „Cjankali* sztu- 


ka F. Wolfa w reżyserii i insceni- 
zacji L. Schillera. 


Kupitalna groteska p. t. „Dziw- 
ne wędrówki Salvermosera* Rolan 
da Betscha, p.erwszorzędna satyra 
na nieomylność władzy wchodzi 
juź w piątek na repertuar naszego 
teatru w  reżyserji i inscenizacji 
E.. Wiercińskiego. 

TEATR KAMERALNY 

Dziś w poniedziałek j dni następ 
nych doskonała Kkomedja Pawła 
Franka „Grand Hotel“, 

W sobotę premjera głośnej sztu- 
kj Chestertona „Megja”. 

Jutro o godz. 4 po poł. premjera 
arcydzieło arcydzieła Jama Kocha 
nawskiego „Odprawa posłów gres 
kích", które wrz z Uekawie pair- 
scenizowanemi „Sobótkami* i frag 
mentami „Trenów“ wystawia ta- 
atr kameralny dla młodzieży szkól 
średnich celem uczczenia rocznicy 
wielkiego poety. Reżyseruje W, 
Buczyńska. 

TEATR POPULARNY 

Dziś i jutro dla zrzeszeń robotni 
czych po cenach namższych bez 
tnoska komedin A. Mólem „Żon- 
glarka + ramiete", 


3.220 autobusów przewozi codziennie 175.000 pasażerów 


Z powodu zgonu 


SALOMONA TYLLERA 


wyrażam p. I. Tyllerowi i pozostałej Rodzinie moje serdeczne 
współczucie 


f 2y Kc FOO SECĘC a MA 
3 8078 "4 


wczesnego zgonu Ojca Jej 


P. 


| K Koleżance naszej Cieni z powodu przed- 


Markusa Hochmana 


szczere współczucie wyrażają 


Dyrekcja, Koleżanki i Koledzy 


Irych szłasach podiniejskich o- 
bu tych miast gęstość rucha 
|jest ogronna, Naprzykład na 
ilinji Warszawa —- Grójen 
autobusy robią 102 kursy dziec 
nie, a na linji Łódź — Wiśnio- 
wa Góra 16% kursów, Niezwy- 
kle ruchliwa jest linja Kalisz — 
| Opatówek, gdzie dziennie odby 
bair się 107 kursów. 

| „Linji autobu*owych daleko: 
bieżnych ponad 200 kilomcteów 


Są to szlaki Warszawa — San 


Banku Spółdzielczego Kupców 
| Przemysłowców w Łodzi. 


Statystyka przewozu towarów 
autobusami nie zostałą dotąd 
przeprowadzona. 

Stwierdzono natomiast, iż bez 
pieczeństwo podróży autobuso- 
wych jest coraz większe, a to z 
racji beżwzględnego wycofywa- 
nia przez władze ruchu kołowe- 
go autobusów nie gwarantują- 
cych bezpieczeństwa i bardzo 
ścisłego dobierania kierowców. 

Zważywszy na fatalny stan 
dróg, a co za tem idzie, małą 
przestrzeń szos, ng których pa- 


domierz, Warszawą — Suwalki, | ruszać się mogą ciężkie autobu- 


Warszawa — Biłgoraj (najdłuż- | 
sza), Łódź — Sandomierz i Łódź | komunikacji 


— Radom, 
Szlaki ponad 100 kilometrów 
(do 200) obsługuje 129 przedsię- 


sy, stwierdzić należy, iż rozwój 
autobusowej jes! 
b. szybki, 

Każdy kilometr nowozbudo- 
wanej szosy stwarzą nowe linjo 


biorstw, z czego na Warszawę|i nowe przedsiębiorstwa, spro- 


wypada 57 przedsiębiorstw, 
Łódź 25 przeńsiękiorstw, reszta 
przypada na Wilno i inne mia- 
sta. 


wadzając komunikację autobu- 
sową na właściwe, odpowiednie 
do rozwoju państwa polskiego 
tory. 


Co usłyszymy dziś przez radio? 


WARSZAWA, 1411,8 m. 

12,00 Muzyka z płyt gramofono 
wyth. 

15,00 Odczyt wstępny. informa- 
cyjny z cyklu wykładów dla matu 
rzystów Szkół średnich — wygł. 
prof. Henryk Mościcki. 

15,20 Odczyt z cyklu wykładów 
dla maturzystów szkół śretłnich p. 
t „Pierwsi trzej Bolesławowie”. 

1615 P. Juljan Krzewiński ©- 
powie dzieciom „O dobrym Dusz- 
ku w szafie”. 

16,45 Muzyka z płyt graraafono- 
wych. 

19,25 Pogawędki techniczne, 

20,05 Felieton muzyczny 7% t. 
„Przodkowie gramofonu współdze- 
snego'*'. 

20,30 Koncert międzynarodowy 
z Warszawy. Transmisja do Wię- 
dnia, Pragi, Berlna, Zagrzebia, 
i Beogradu. Wykonawcy: Orkie. 
stra filharmoniczma pod dyr. Józe 
ła Qzimińskiego, Stanisława Arga- 
siska (sopram), Zofja Rabcewiczo 
wa (fort) oraz orkiestra tineema 
Jana Różewicza: 

23,00 Muzyka sałonowa zZ „O- 


4 


azy“, 
RADJO ZAGRANICZNE 
Frankfurt (390) 


19,80 Koncert {Uwertura Re- 
thausz Koncert  wialonczelowy 


l 


Schumana, Symfonja D-moll Bri- 
cknera). 

Langenberg (473) 

20,00 Collegnum musicum (Muzy 
ka kompozytorów uzeskich). 

Królewiec (276) 

2005 Sonaty skrzypcowe: Hif 
demitha Es-dur i Framka A-dur. 


Lipsk (259) 

20,00  „Potępienie  Fansta* FH 
Berlioza. 

Stuttgart (360) | 

13,15 Symfonja V Beethovena 


(plyty gramofonowe). 

Kalundborg (1154) 

20,00 Opera Puscella „Dido 1 
Aaneas*, Potem: Koncert na obój 
Haydna, Choraty Granna. 


Peryż (1725) 

22.15 Muzyką kameralna (Sont 
ta skrzypcowa Delvincourta, Pie 
śni, Kwartet fortepianowy Chausse 
na). 

Kowno (1961) 

21,00 Dwa kwartety smyczkowe 
((zajkowskiego i  „Konzerstiick' 
wtiolonczelowy Dohnanyt'ego. 

Wiedeń (517) 

1825 Rectal skrzypcowy 
in. Symponie esrwgnóle Lalo). 

Erat s'awa (279) 

"418,00 Kwartety smyczkowe: Mo 


(M 


izarte B-dur 1 Dworzaka F-tlur: 


Nr. 68 


10.171. — „GŁOS PORANNY" 


— 1980 5 


Karjera Korna w Argentynie 


„ Wykolejony łodzianin na czele klubu handlarzy żywym towarem 
Dzieje niesztześliwej kobieły, która uleśła wrodzie miebezpieczneśo łotra 


Przed dwoma dniami urząd|chające się w przystojnym 
fedczy w Łodzi otrzymał 
wiadomienie z komendy poliejł| ców. 
w Buenos Aires o aresztowaniu 
obywatela polskiego, łodziani-| przeszło pół roku, zajmując się 
na, Józefa Henryka Korna, ©0-|jeszcze w tym czasie kilkoma 
skarżonego © cały szereg po-|riezbyt czystemi sprawami. 
ważnych przestępstw. Niezwy- 
kła historja tego  arcyłotra 
przedstawia się następująco: 

Przy ulicy Piotrkowskiej 31 
mieszkała dłuższy już czas To- 
dzina Kornów, składająca sie z 
ojca, matki, syna oraz kilku 
córek. 

Dopóki ojciec żył, syn trzy: 
mał się jakoś w ryzach; ale po 
śmierci ojca zaczął bez ograni- 
czenia i bez pytanią uczęszczać 
na wszystkie możliwe zabawy; 
szkołę porzucił zupełnie, rezy- 
tnując z dalszej edfikacji. 

Gdy rodzinie zaczęło się nie- 
szczególnie powodzić, Korn we- 
spół z jakąś znajomą założył w 
Łodzi szkołę tańca, niebardzo 
wprawdzie zalegalizowaną, ale 
za to cieszącą się wielką popu- 
'arnością. bs 


taki, że policja zaczęła się inte- 
resować jego źródłami docho- 
dów, roztaczając nad nim ob- 
serw'ac ję. 

Gdy Korn poczuł, że grunt 
łódzki zaczyna mu się palić 
pod nogami, zebrał ze wszyst- 
kich niożliwych źródeł poważ- 
ną sumię i przez Gdańsk uciekł 
do Argentyny, przypuszczając, 
że tam go nie dosięgnie ręka 
sprawiedliwości. 

Sprytny i obrotny, a przytem 
bardzo przystojny Korn, w krót 
kim czasięę znalazł sobie źródła 
zarobków, podobne do tych, z 
jakich w Łodzi czerpał zvski. 

Przez trzy lata żył on w Bue 
nos Aires, miby udzielny ksią- 
, żę, posiadał własną willę w naj 

Pozatem Korn, wykorzystu- |elegantszej dzielnicy miasta, sa 
jąc swoja urodę, zaczął nacią-| mochód, a nawet własna staj- 
gać na większe i mniejsze po-|nię wyścigową. 


i]czem się zajmuje, a policja, po: 
74> | sympatycznym nauczycielu tań|mimo obserwacji 


i dociekań, 
nie mogła nic konkretnego u? 


Ten proceder uprawiał Korn |stalić. 


Dopiero traf przyczynił się 
do aresztowania go. 
marcu roku 1929 do ko- 


Koniec jego półrocznej „dzia misar jatu policji „w Buenos 
łałności* na terenie Łodzi był | Aires zgłosiła się właścicielka 


składu instrumentów muzycz- 
nych, rodem z Radomia, naz- 
wiskiem Rachela Liberman. 

W komisarjacie poprosiła o 
zarejestrowanie jej, jako prosty 
tutki. Ponieważ Libernanowa 
znaną była, jako bardzo zamoż 
na kobieta, zdziwiło to dyżur- 
nego funkcjonarjusza, który 
spytał o przyczynę, zmusza jąc? 
ja do uprawiania tego procede 
ru. 
Pomimo próśb i nalegań Li- 
bermanowaą ni chciała nic pn. 
wiedzieć, prosząc uparcie o wy | 
danie jej „czarnej książeczki”. 
Życzeniu jej stało się zadość 

W początkach Jutego r. b. Li 
bermanowaą zjawiła się powtór 
nie w komisarjacie policji, «e 
łzami w oczach prosząc o po- 
moc. 
GERE FRIDETYF REED PESE SOO ZE EIO) 


życzki swe znajome, skrycie ko, Nikt dokładnie nie wiedział, Kezowacna miłość 


I-szy Dźwiękowy SPLENDID 66 


Kino-Teatr w Łodzi gy 
Na aparatach „Western Electric“ 


Dziś po raz ostatni I 
Ceny miejsc na wszystkie seanse 


Zł f-, 2-, 3- 


Wspaniały program 
dźwiękowy: 


OPADY KK 


ią 


Muzyka wielu narodów 
GN NIL ZAD 


Początek seansów 
o godz, 6, 8i 10 w. 


OW 


ES z z 4 
KASZ 


Dziś wielka premiera! 


Orkiestra symfoniczna pod batutą 
SZ, BAJGELMANA. 


1:99 > des 54 >a LR, 


A 


pchnęła Klichego do 
samobójstwa 


Szczegóły opowieści jej są 
rzeczywiście wstrząsające, 5 
przedstawiają sie mniej więcej 
następująco: 

Libermanowa po śmierci mę 
ża została jedyną właścicielką 
dużego składu instrumentów 
muzycznych na głównej ulicy 
miasta „Ambra Cataluna". 

Pewnego dnia, mniej więcej 
przed dwoma laty, do sklepu jej 
przyszedł bardzo elegancki mla 
dzieniec, celem kupna  patefn- 
nu. 

W wyniku jednorazowej v'e- 
winnej wizyty wywiązała się 
nić poważnej sympatji między 
Libermanową a Kornem. W re 
zultacie sprytny dżentelnum 
objął calkowity zarząd nad jej 
majątkiem. 

Dzięki jego machinacjom Li- 
bermanowa zostałą formalnie 
bez środków do życia. Wtedy 
przyszedł jej z pomocą Korn w 
tym jednak sensie, że zaczał ji| Najprawdopodbniej Liberaa- 
namawiać do uprawiania nie- nowa w najbliższym czasie wró 


j nieszczęśliwa kobieta 
rządu. jc do rodzinnego Radomia. Ia. 
| 


dziła się na wszystko. 

Wtedy Korn ulokował ją w 
jakimś domu publicznym na 
przedmieściu, gdzie pozostawa 
łą pod ścisłą kontrolą, 

Naskutek zameldowania Li 
bermanowej Korna aresztowa 
no i poddano przesłuchaniu. 

Okazało się, iż Korn był her: 
sztem międzynarodowej bandy 
handlarzy żywym towarem, po 
siadając swe filje na calym 
świecie. Banda ta posiadała 
w Buenos Aires swój własny 
klub, który został obecnie 
przez policję zamknięty. 

Następnego dnia, po areszt 
waniu Korna, do Libhermano- 
wej zgłosił się jakiś osobnik 
który zakomunikował, że jeśli 
nie cofnie oskarżenia, zastanie 
skiytobójczo zamordowana. 

Wobec powyższego Liberma- 
nową otoczono opieką. 


7R0- 


Gdy namowy jego nie odnio-, wiadujemy się pozatem, iż kon- 
sły skutku, zaczął ją biciem sulat polski w Argentynie czv- 
zmuszać do uległości, zamkną? |ni kroki w kierunku odzyska- 
w pokoju swego mieszkania i|nia dla niej zrabowanego pvz'z 
przez tydzień głodził, aż statikom majatku. (p) 


Jak już  donosiliśmy w dniu | FE 


wczorajszym przed domem nr, 6ł 
przy ul. Napiórkowskiego popełnił 
samobójstwo, rzucając się pod 


tramwaj 19-letni Hieronim Kliche | [ff 


zamieszkały przy ul. Radwańskiej 
nr, 21, 

Przeprowadzone w tej sprawie 
dochodzenie policyjne dało bardzo 
ciekawe wyniki, Okazało się, iż 
Kliche był pomocnikiem kelnera 


w cukierni Gostomskiego przy ro- 


gu Piotrkowskiej 4 Moniuszki, 
Od dłaższego czasu Kochał się 


on w Leokadji Nowińskiej, robotni | % 


cy fabrycznej, zamieszkałej przy 
ul. Nap'órkowskiego 61, x którą 
chciał się ożenić, 


Rodzice nie pozwolili jednak na |Ę 


ten związek. 


Zrozpaczony popełnił w dniu|Ś 


wczorajszym przed domem niedo- 
szęłj małżonki samobójstwo w jej 
obecności. 


U 


Serenada 


nastepnych! 


© .. 


Najnowszy film z największą tragiczką 


EWELINA HOLT niezapomnianą bohaterką 


filmu „Miłostki* p. t. 


W NOCNYM LOKALU 


w 10 aktach 


Potężny dramat 
grzesznej miatki, ukrywającej swą hańbiącą przeszłość przed 


ilustrujący tragiczne dzieje 


woii EBNA MORENA. 


Wielkie napięcie dramatyczne. Nocne życie złotej młodzieży 


E ORKIESTRA pod dyr. R. KANTORA. MEERES 


Początek seansów o godz. 4-ej po poł, w soboty, niedziele 
i święta od 12-ej do 3-ej wszystkie miejsca po 1-- zł. i 50 gr. 


UWAGA: Uwzględniając obecną cieżką sytuację materjalną ę 
pragnąc uprzystępnić wszystkim wstęp do kina, dyrekcja obni- 
żyła znacznie ceny wszystkich miejsc na wszystkie seanse 
a mianowicie: W dnie powszednie: | seans wszystkie miejsca 
1— zł. następne seanse I miejsce 2.50, II—1.50 II—1.— zł 


oT SEROREN) 


miosna mieszczęśliwych ko- 


chamiców. EEEE Dramaf szaleństw i rozkoszy p. í, 


NOLE SZALONE 


NOLE BEZSENNE... 


W rol. gł: Lil Dagower 


OWENA 
JARE, ky 


iwan Pefrowicz 


'SŁOS PORANNY” 
ŁóDź 
10 marca 1930 r. 


Rewanź ŁKS. 
za porażkę z Polonią 


W dniu wczorajszym bawiła 
w Łodzi sekcja gier sportowych 
Polonii, która rozegrała czwór- 
mecz - rewanż z Ł. K, S. Wy- 
niki spotkań w poszczególnych 
konkurencjach przedstawiają 
się następująco: siatkówka żeń- 
ska: Ł. K. S. — Polonia 28:26, 
iatkówka męska: 27:25, koszy 
„ówka żeńska: Ł, K. S, — Po- 
onia 20:5, koszykówka męska 
Polonia — Ł. K. S$. 39:21. Jak 
widać ogólny wynik spotkania 
jest dla Ł. K. S. zadawalniają- 
cy. 


GŁOS SPORTOWY 


KTSG zwycięża benie 2:1 (2:0) 


Wielki choć niespodziewany sukces 
benjaminka ligi 


Pierwsze zawody 


powiadały się ciekawie, gdyż 
szy stanął do walki z równoizę: 
dnym przeciwnikiem. Przeciw- 
nicy wystąpili w swych najsil- 
niejszych składach i rożpotczęli 
grę w bardzo ostrem tempie. Po 
czątkowo Legja nie wysilała się 
zbytnio, sądząc, iż zwycięstwo 
przyjdzie jej łatwo, lecz ruchu- 
by te zawiodły. 

Łodzianie wnieśli do gry tyle 


Międzynarodowe. zawody narciarskie w Zakoparem 


ZAKOPANE, 9 III. (PAT). W 
niedzielę odbył się tu na skocz- 
ni krokwiańskiej wielki kon- 


W. (Czechosłowacja) 553,9 p.. 
II miejsce — sekcja narciar- 
ska „Wisła I“ — ogólna nota 


kurs skoków drużynowych i|546,7, III miejsce — sekcja nar 
indywidualnych w konkurencji 'ciarska P. T. T. — 582,2 p. 


międzynarodowej. 

Zwycięstwo nad zespołami 
polskimi odnieśli niemcy cze- 
icy. którzy jednak reprezento- 
wali nie jeden klub, lecz cały 
związek H. D, W, Pozatem u- 
padek Karola Szostaka pozba- 
wił nas prawie pewnego pierw» 
szego miejsca. 

W wyniku konkursu druży: 
nowego I miejsce zaj?ła H., D. 


Wyniki konkursu indywidn- 
alnego: 


I. Burkert Rudolf (H. D. W. 
Czechosłowacja) — 222 p, Sko- 
ki 55 i 60 mt. 


II. Czech Bronisław (SPTT.! 


217 p. Skoki 46,5 mtr. i 585 
mtr. 
UI. Łuszczek (Wisła) 201 p. 


Skoki 51 mtr. i 49 mir, 


W bokserskich mistrzostwach kod 


Startować będzie 44 zawodników 


Tgoroczne mistrzostwa okręgu 
łódzkiego związku bokserskiego 
zapowiadają się nadzwyczaj impo 
unjąco.. Częste imprezy, praca p. 
Ganzery zostały uwieńczone skut- 
kiem, gdyż dzsiaj pugilatorzy na- 
szego grodu zagrażają poważnie 
hagemonji okręgów: poznańskiego 
i górmo - śląskiego i pewnem jest 
te w mistrzostwie Polski Łódź o- 
degra poważną rolę, a kilka tytu- 
łów mistrzostw Polskj podkreśla 
dobitnie, że pięściarstwo naszego 
kom'nogrodn wraca do  pierwot- 
nych świetnych wyżyn, W mistrza 
stwach okręgowych startuje kwiat 
uaszego pięściarstwa, który w 4- 
dniowych bojach  zademonstruje 
'wą doskonałą formę wykazując 
stu procentowe. walki Do mi- 
'trzostw okręgu łódzkiego przyję- 
to przez wydział sportowy ŁOZB. 
igłoszenia klubów w _ nastepują- 
„ych składach: 

b Ko Pomiańskit Pawlak, Spo- 
deniciewicz,” Taborek, " Gatrczarek, 
Mantaj, Szczepaniak, Galant, Misz 
"zak, Stali, Wurm, Konarzewski, 


Kruszender: Bloch, Maciejewski 
Grzelichowski, Wucke, Szyc, Ry- 
hak, Kraszewski, , Olejnik,. Kureopa 
bwa, Janczak, Rycel, Sadzak. 

K. 8. Widzewska Manufaktura: 
Wolrab, Wałczak, Cegielski, Ba- 
uer, Kawczyński, Zreliński, Bara- 
cywski, Skupień. 


K. S. Geyer: Lipiec, Angerman, 
Maer As; Majer J, 


„PALACE 


Dziś po raz estatni! 


Bar Kochba: Zając, Rubin, 

S, 8. Union: E. Stibbe, 

K. P. Zjednoczone: Brzęczek, 
Gonera, Cyran, Krzywański, Barto 
sjak, Marczewski. 


jak i widow- 
nię. Zdetonowanie w szeregach 
gości wzrosło, gdy po rzucie z 
rogu w mentliku podbramko- 
wym Voigt główką zdobywa 
prowadzenie, natomiast strzelo 
na w niespełna kilka minut pó- 
źniej przez Herbstreicha bram- 
ka wprowadziłe -zamieszanie w 
szeregach wojskowych. 

Od tej pory goście zaczynają 
naprawdę pracować, osiągają 
do przerwy zdecydowaną prze- 
wagę, lecz grająca już defen- 
zywnie pomoc łodzian jest za- 
wsze na miejscu i utrzymuje 
wynik. Szczególnie grożne są 
akcje inicjowane przez Wypr- 
jewskiego, pilnie strzeżonego 
przez Wiinschego, niezawsze je 
dnak skutecznie. Gra staje się 
ostra i obfituje w liczne foule. 

Po zmianie stron Legja o- 
stro zabiera się do roboty. i 
zwaitównie naciska, jednak Te- 
wa strona ataku nie dopisuje. 
Łanko ryzykuje dalekie strza- 
ły, jak również i Nawrot, lecz 
bez skutku. Wreszcie po błyska 
wicznej kombinacji, zakończo- 
nej faulem, Łanko bije wolny, 
Nawrot poprawia i lokuje piłkę 
w siatce. 

Następuje okres silnej prze- 
wagi Legji, napad jej nie ma 
szczęścia w strzałach; chwilo- 
we bombardowanie bramki ło- 
dzian dziwnym trafem  zosłaje 
wyjaśnione przez doskonałego 
Mikołajczyka i Ł. T. S. G. wy- 
puszcza w bój Berkmana, cen- 
trę którego wykorzystuje Herb- 
streich, lecz Skwarczyński jest 
na miejscu i broni, Ostra gra 


są niekiedy mylne i to z krzyw 
dą dla gości. Tempo utrzymane, 
piłka błyskawicznie wędruje py 
boisku. Ł, T. S. G. za wszelką 
cenę pragnie utrzymać wynik i 
cofa dwu napastników do tyłu. 
Oporu tego goście nie są już 
w stanie przełamać i muszę v- 
puścić boisko pokonani, 


Legja była drużyną niewat- 
pliwie lepszą, zawodził tyłko 
jej renomowany atak, szczłegól- 
nie lewa strona, gdzie grali 
Joszke i Rajdek. Stanowczo 
pierwszy z nich byłby lepszym 
łącznikiem, a drugi skrzydło- 
wym. 


W Ł. T. S. G. wyróżnili się: 
Falkowski, Mikołajczyk, Wiin- 
sche, Pogodziński i Herbstreich 
Poza tem całą drużyrię cecho- 
wał bardzo dobry start do pił- 
ki. Sędziował p Andyzejak. Pu- 
bliczności 2.000 osób. 


$itarosia 


rozstrzygnięcia jego pierwsze miejsce uzyskał 


| rapi przed por. Kuźnickim 
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Zawody szermiercze 
0 misfrzosfwo DOK. IV 


W dniu wczorajszym odbyły 
się finałowe spotkania szermier 
qze o mistrzostwo D. O, K. IV 
w grupie oficerskej i podoofi 


zespołów | zapału, ambicji i ofiarności, że | zmusza sędziego do częstej in- cerskiej. W grupie oficerskici 
ligowych, choć towarzyskie, za |poprostu zaskoczyli tem zarów- | terwencji, 
ino przeciwnika, 
benjaminek: ligi po raz pierw- 


pot. 


W grupie podoficerskiej tytuł 
mistrza zdobył sierż, Rudnicki 
(31 p.) przed ogn, Gwożździ: 
kiem W. grupie hufców szkol- 
nych pierwsze miejsce zajął Mi 
rowski Jerzy. Pozą konkursem 
odbyło się spotkanie między 
sierż, Rudnickim a dyplom. 
fechmistrzem plut. Urbańskim. 
Nadspodziwanie zwvciężył sier 
żant Rudnicki, który znaiduje 
się w doskonałej formie, 


Na hoiskach w kraju 


Warszawa: Polonia — Skra 
3:0, Marymont — Warszawian:- 
(ka 5:1 (!!1), Makkabi — Ż A 
S. S. 5:0. 


Kraków: Cracovia — 06 (Za: 
łęże) 4:2, Wisła — Korona 2:1, 


Garbarnia — Pogoń (Kat.) 5:3. 
Lwów: Pogoń — Świt 2:1. 

Czarni — Czarni IB 2:0. 
niy 


zwyciężył 


w propagandowym biegu naprzeiaj 


W dniu wczorajszym odbył się 
w Łodzi propagandowy bieg na 
przełaj, zorganizowany przez Ł. O. 
Z. L. A. Na stareie stanęło kilku- 
dziesięciu _ zawodników, wśród 
nich najlepsze sjły Łodzi i prowin: 
cji. Start i metę wyznaczono na 
Al, Unji. 

Strzał startera zrywa zawodni. 
ków, biegną onj w szalonem tem- 
pie zbitą gromadą. Nie do pomyśle 


Na boiskach Łodzi i prowincji 


W.K.S. -- ŁK. 


$. 2:1 (1:0) 


Nadzwyczajna słaba i chaotyczna gra 
czerwonych 


Wyniki meczów piłkarskich jest | na wojskowych stanowiła dla nich 


trudno ‘przewidzieć, 
już zupełnie było rzeczą przypusz 


czać, że ligowy zespół ŁKS. ule- | 


gnie wojskowym, tym, którzy w 
spotkamiach z A klasowymi zespo 
lami pomosdi dotychczas silne po- 
rażki. g - 


niemożliwą | przeszkodę nie do obejściu. Bram- 


ki dla WKS. padły ze strzałów 
Płońskiego i Kaczmarka, dla ŁKS. 
przez Stollenwerka, 

Najsłbaszym punktem pokona- 
nych był skandalicznie grający 
Śledź, dalej Trzmiel i: Nykiel. Sę- 


A jednak wynik ten pozostanie | dzował b. słabó p. Fiedler, spraw 
i będzie wielkim tryumfem dla W. | dzeniem sędziowskich kwalifikacji 


K. S., gdyż czerwoni za grę zade- 
menstrowaną wyzoraj na tę poraż 
kę zasłużyli, Mimo pełnego składu 
ligowego (bez Cyla) nic się nie kle 
Ro, szczególnie w ataku. Strzały 
oddine na bramkę przeciwnika 
można policzyć na palcach jednej 
ręki, a i ten, z którego padł hono 
rowy punkt był przy innym bram- 
karzu, niż Kobyliński, możliwy do 
obrony, r ; 
Bezsprzecme  poszozególni gra 
cze. ŁKS, byli lepsi; zespołowo nt- 


tomiast mierni, a doskonała obro- 


sędziowskich którego mógłby się 


had zainteresować zarząd ko- 


legjum sędziów. Organizacja zawo 
dów slaba, dość wspomnieć, że za- 
wody rozpoczęto z godzinnem opóź 
nieniem. 
ŁKS I B, — WKS, II 10:0 
Grająca na przedmeczu drużyna 
I b. ŁKS. odniosła wysokocyfrowe 
zwycięstwo, Skład ten  niewątpli 
wie pokonałby zespół ligowy czer- 
wonych, 
HASMONEA — POGOŃ 6:1 (3:0) 
Mecz towarzyski, Zasłużony su- 


kces Hasmonej, dla której bramk 

zdobyl: Humec 2, Safjan 2, Hirsz 

i Glazman po jednej. 

BAR KOCHBA — ASCOLĄ 4:0 
(3:0) 

Drużyna Bar Kochby rozegrała 
w sobotę zawody towarzyskie z 
młodą Ascolą, bijąc ją w Stosunku 
4:0. Drużyna niebieskich przedsta 
wia sobą młody, świetny materjal. 
który rokuje wielkie nadzieje w 
przyszłości. 

SOKÓŁ — BIEG 3:2 (2:1) 

Zgierz. Towarzyski mecz przy- 
niósł niespodziewane zwycięstwo 
Sokołowi. Sędziował p. Sobociński, 

PTC. — HAKOAH 3:4 (1:2) 

Rezerwowa drużyna Hakoahu 
łódzkiego —zasilona Presserem i 
Flejscherem odniosła zasłużone 
zwycięstwo nad pełnym zospołem 
PTC. Najlpszym graczem Hakoahu 
był Presser, który uzyskał trzy 
bramki. Ostatnią bramkę dla Ha- 
koahu zdobył Morgensztern. Bram- 


'|ki dla PTC zdobyli: Wyppych 2 ï 


nia jest, ażeby w tem tempie prze. 
prowadzić bieg na przestrzeni 3 ki 
lemetrów, To też stopniowo wąż 
zawodników wydłuża się, krok sia 
Je się powolhiejszy, a ną czoło wy 
suwają SIę lepiej. 

Po przebiegnięcha trasy w polu, 
na Al, Unji wpada pierwszy Staro 
sta | pozostawiwszy swego kolegę 
klubowego Mocha o 80 metrów w 
tyle, pierwszy przerywa taśmę, © 
drugie miejsce walka rozegrała się 
pom.ędzy Mochem (Zjednoczone) i 
Seweryniakiem, który zbyt wcze- 


śnie rozpoczął finisz ; nie był w 
stanie dotrzymać krokn atakujące 
nu go na ostutnu ch 50- metract 
Mochowi. 

Zawiódł zupelnie godny fovoryt 
tiegu BerHowskj, oraz zawodnicy 
LKS. jak Laufer I. którzy przy. 
szli do mety dopiero w drugie: 
dzies'ątce, 
|00000c0000000q00a0:009 
2999909009 9090000004 
| 7 

a 


w Rydzyukach (przystanek Modli- 
'ca przed Poddębiem) 


zdrowej miejscowości, 


w lesistej 4 
składającą 
się 2 x po pokoju z kuchnią i spi- 
żurnią, przytem 1 i pół morgi lasu 
sosnowego, do sprzedania na wa- 
runkach nader przystępnych. ew. 
do wydzierżawienia na sezon leln; 
gkowy, Wiad.: Śląska 10 Int 
tel. 165-75. 


Rakowski. BBEBREFEIEEFIE 
| AJ 


Djablica z Trypolisu 


E Z LIANA HAID 


Nr 68 


Rokofnicza Łódź 


zwycięża stolicę w grach 
sportowych 

W związku z jubileuszem 5 - 

lecia robotn. okr. kom. stow. 

sportowych odbyły się się w 
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Karjera Phila Scotta 


Jutrzenka i zmierzch wielkiego boksera 


Słynna  miełscowość kąpielowa 


dniu wezorajszym w całej Pol- | na Florydzie — Miami, przed kil- 
sce zawody sportowe, ZakoŃ-|gy dniami była Świadkiem sensa- 


czone akademjami. W Łodzi od 
byly się dwa spotkania między 
robotniczemi reprezentacjami 
stolicy i Łodzi, a mianowicie: 
siatkówka: Łódź — Warszawa 
30:10 (15:5), koszykówka: Łódź 
— Warszawa 28:12 (10:6). 


Warfa zdobyła 
mistrzostwo 


drużynowe w boksie 

W dniu wczorajszym odbyły 
się w Poznaniu drużynowe mi- 
strzostwa Polski (finał), w któ 
rych zdecydowanie w stosunku 
11:5 zwyciężyła Warta nad B. 
K. S. (Katowice). 


Dr. med. 


„JADOKIETKI 


STOMATOLCG 


chirurgja szczęk i jamy ustnej, 
regulacja zębów 


Rentgenodjagnostyka 


ulPłofrkowska 164, — Tel. 114-20. 
Ordynuje 3—7 2100 


LECZNICA 


lekarzy specjalistów 
pray Górnym Rynku 


Plotrkowska 294, tel, 122-89 
(przy przystanku tramw, pabjanickich 
Czynna od 10-ej rano do 7-ej wiecz. 
w niedeiele i święta do 2*ej po poł 
Wsasystkie specjalności I denty- 
styka. Kąpiele świetlne, lampa 
kwarcowa, elektryzacja, Roentgen, 
szczepienia, anallay (moczu, Wału 
hrwi, plwocin, wydzielin itd.) Opo- 
racje, opatrunki. 
Wizyty na miasto. Porada 4 zł. 
Porada dentystyczna oraz wene: 
rologlczna dla chorób skórnych 
| wenerycznych 
3 ZŁOTE. 2106 


Zapisujcie się 
na członków 
LO.P.P, 


cyjnego zwycięstwa pięśotarskiego 
amerykan'na Sharkeya nad angli 
kiam Scottem. 

Z depesz dowiedzieliśmy się o 
przebiegu tego krótkiego copraw - 
da spotkania, ale ważnego o tyle, 
że zakończyła Karjerę jednego z 
czołowych dotychczas p.ęściarzy. 

Nieszczęśliwcem tym okazał się 
Phil Scott, którego karjera — to 
cierniowa i bardzo długa droga. 

W czasie swej Karjery, stoczył 
on 70 spotkań, z których 56 wy- 
grał, a tylko 8 razy uległ, 

Ale zwycięstwa jego, a zwłasz- 
cza w okresie sławy, zbyt mało 
przekonywały opinje, bowiem Phil 
— aż 10 razy zwyciężył przez dy- 
skwaliłikację przeciwn'ka, Był on 
najbardziej uzdolnionym w kierun 
ku.. wynajdywania faulów, 

Lecz w ostztniej walce przera- 
chował się i podstęp nie udał się. 
Zbyt silne pięści „litewskiego“ a 
merykanina, nie pozwoliły nab.e- 
rać się przez flegmatycznego an- 
glika, który dawniej znany był ja 
ko Ph Soufling i jako taki wypły 
naf on w roku 1918 na arenę svor- 
tową. 

Młody ten 18-letni członek lon- 
dyńskiej straży ogniowej, swym 
pierwszym występem nie zdobył u 
znana publiczności, 

Rok 1920 przynosi mu nowe kle 
ski od Sid Pape'a i Fred Sale'a na 
punkty, Zdawało się, że jego karje 
ra sportowa już złamana, ale w r. 
1921 powołi rosnąć zaczyna jego 
slawa. Pięć zwycięstw przez K., O. 
i ło nad takimi bokserami jak 
Jack Tyrell, Jack .Holbs, Edie Le- 
wis, Jack Rolling t Joe Dixon, 
cztery zwycięstwa punktowe nad 
Jim Rindont'em, Jack Stanley'em, 
Sid Pape i Iwor Powell em oraz 
jedna nierozstrzygnięta z holender 
skim obrzymem  Van-der-Veerem, 
oto dorobek tego młodego „straża 
ka“ w ciągu roku, 

Rok 1922 przynosi mu obok zwy 
cięstw nad Fredem Salde i Tomem 
tveland, również i klęskę doznaną 
od znanego nam już Van-derVeera. 

Rok następny jest rokiem przeło 
mowym w życiu tego pięściarza. 
Po klęsce zadanej mu przez Alber 
ta Lioyda (k. o.) zmienia on swe 


nazwisko z Phil Soufling na Phil 
Scott i pod tem nazwiskiem wystę 


tom I-szy „Tęsknota* 
tom Il-gi „Zbrodnia“ 
tom I-ci „Kara“ 


Cena za tom 8 zł. 
Żądać we wszystkich księgarniach, 


Całość zł. 24.- 


kioskach kolejowych 
„RUCHU“ oraz w wydawnictwie „BIBLIOTEKA GROSZOWA" 
w Warszawie, Moniuszki 11. 


puje on w turnieju pięściarzy wagi 
ciężkiej, gdzie po zwycięstwie nad 
okrzyccanym Ingletonem zdobywa 
pierwszą nzgrodę. 

Sława jego rośnie coraz bardziej 
a do tego przyczyniają się zwyc.ę 
stwa poraz k. o. nad marynarzem 
Bob Spillerem, Jack Hank,nsonem 
i Herry Coldem. 

W roku 1924 wybłja się Phil 
Scott na czoło pięściarzy; zwycię- 
ża om znanego cygana B.lla Da- 
nielsa, a następnie jego dawni ry- 
w2le jak Albert Ligyd I Tom Ber- 
ry zostają łatwo wypunktowani. 

W walce z Marcelem Nillesem, 
Scott wykazał swą n.ebywałą silẹ 
kiedy to lewym sierpowym poło- 
żył przeciwnika, nie tylko na 10 
sekund, ale i na 15 dni do szp.ta- 
la, Wobec takiej siły nie podołać 
nie mogli również i Ataus - holen- 
der i belgijczyk Jack Humbeck. 

Godnego przeciwnika znalazł so 
bie Phil Scott w Old Harry Ree- 
vem, który walcząc na dystans 
zmusił londyńczyka do walki o- 
twartej osiągając wynik remiso- 
wy. 

Ten rok nieprzerwanych sukce 
sów, kończy się zwycięstwem Scot 
ta nsd 20-to kig. częższym Ander- 
senem, 

W roku 1925, mraymge SIĘ on w 
Berlinie, gdzie walczy z ówczesną 
sławą Samsonem — Kórnerem, Mi 
mo potężnej postaci  Kórnera, 
Scott walcząc ostrożnie i z rozwa- 
gą, punktuje przeciwnika przez 
pierwsze dwie rundy, W trzeciej 
rundzie otrzymuje on uderzenie w 
żołądek i fest knock-down, co jed- 
nak nie przeszkadza mu w nasięp- 
nej rundzie walczyć nadwyraz ©- 
tarnie; powoli zdobywa on prze- 
wagę nad przeciwnikiem. Gdy | 
Scott prawym uperkutem, formal- 
nie podniósł przeciwnika swego w 
górę, zachwyt publiczności nie 
miał granic. Ciosem tym zdobył so 
bie „długi Phil“ uznanie Berl.na. 

Powracziąc do Londynu walczy 
no z trzema przeciwnikami w ciągu 
5 dni, Jest to wyczyn, na który 
zdobyć się mogą tylko ludzie © te | 
nomenalnej sile, Pierwszy z trzech | 
tych przeciwników był Stanley, | 
który przysiągł, że unieszkodl.wi 
Scotta, | 
Gnany tą myślą, tuż po gongu,! 
błyskawicznie rzuca się Stanley 
całem ciałem na Scotta; ten z roz- 
machem wyprostował rękę, trafia- 
jac w samą szczękę przeciwnika, 


r ZZ ZANE Z RZENENANANNAKNNN 


JUŻ WYSZŁA CAŁOŚĆ 


najznakomitszej powieści ostatnich lat p. t. 


TRAGEDIA [ MERYKAŃSKA 


TEODORA DREISERA 


2361-4 
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'nomiernie posyłał Scott 


który z rykiem zwala się na zie. 
mę. Walka skończona. 

Dwaj następni przeciwnicy Ber- 
ry i Daniels zostają też łatwo 
zknockawtowani, 

Wreszcie i Scott doznaje klęski, 
Walka jego z olbrzymem hiszpań- 
skim Paolno oczekiwana była z 
niecierpliwością. Spodziewano się 
zwycięstwa Scotta, Paol_no jednak 
potężnym ciosem w żołądek zwala 
Scotta na deski. 

Wprawdzie manager anglika, 
twierdził, że uderzenie to zadane 
było głową, to jednak op.nja pu- 
blłczna wiary temu nie dała, Sła- 
wa Scotta doznala uszczerbku, 

Rok 1926 przynosi mu tytuł 
mistrzą wagi ciężkiej. Ciekawa by 
ła — roku tego stoczona — walka 
jego ze szwedem Potsrsonem. Rów 
swą lewą 
w szczękę przeciwnika, zdobywa- 
jąc kolosalną przewagę punktową. 
Peterson broni Się rozpaczliwie 
przed knock „ autem. 

W li-ej rundzie kiedy wynik 
zdawał się już być przesądzonym 
na korzyść Scotta, Peterson wy- 
korzystuje odkrytą szczękę angli 
ka i potężnem uderzeniem prawej 
ręki zwala go na deskl. Ten oszo- 
łomiony nie wstaje więcej. Publicz 
ność gorzko rozczarowana cicho 0 
puszcza stadjon. 


Po tak haniebnej klęsce wyjeż- 
dża Scott do Ameryki. Tam jednak 
nie zdobył pożądanej przez niego 
sławy. 

Dopiero w 1929 roku bije on 
gładko Teddy Szudwina, Ludwig 
Haymana oraz kilku mniej zna- 
nych przeciwników. Pnie przygo 
towuje się do spotkania ze Sciimel 
lingiem, do którego jednak nie 
przychodzi, Miast n'emca do wal- 
kj staje argentyński olbrzym Vi 
cłor Campolo, który też staje się 
cliarą strasznego ciosu zadanego 
przez lewą pięść Scotta, 

Ostellnią w ub. roku walkę sto- 
czył Phil Scott z norwegiem Otto 
von Porath'em, Ten ostatni jednak 
miat „pecha“ w walce. Został on 
bowiem zdyskwalifikowany za u- 
derzen'e pon'żej pasa, natomiast 
zwycięstwo przyznane zostało „dłu 
gilemu Phlowi*. Zwycięstwo to 
jednak nie przekonała nikogo 0 
wyższośc! anglika nad notwegieni. 

I słusznie — bowiem w spotka- 
niu z Sharkey'mu, okazało się, że 
„długi Phil“ miał więcej szczęścia 
niż rozumu”. 

Karierę jego uważać należy za 
skończoną. O ile nawet ukaże się 
Scott kiedykolwiek na ringu, to 7 
pewnoścą już nie jeko kandydat 
do opuszczonego przez Gene- Tur- 
ney'a tronu, 


MOEDA SENSUALA 


Rewelacyjny film, poruszający niesty- 
chanie doniosłe zagadnienia 


M DD BAW w M 


Wyłańowany akumulator 


odbiera, laduje i odstawia z powrotem 


Centralna ładównia CO Alumulatorów 
Pioírkowska 167. 


( iioi 2935-24 11 
Tanio I Wygodnie! Szybko! 


r 


8 - 10.111 —„GŁOS PORANNY" —1930 


Nr. 68 


Ogłoszenie. | 


Sąd okręgowy w Łodzi wyro | 
kiem z dnia 4 marca 1930 r. za | 
ocznie postanowił: 1) oglosić 
upadłość firmie „Sport“ i właśc. 
Lejbusiowi Śrebrnogórze i Ber- 
kowi Leszczowi, 2) chwilę 
otwareia upadłości oznaczyć na 
29 grudnia 1929 roku tym:za- 
sowo, 3) zamianować sędzią ko- 
misarzem sędziego handlowego 
Teodora Keniga, 4) zamiano- 
wać kuratorem upadłości api. 
adwok. Maurycego Rozentala, 
5) oddać upadłych pod dozór 
policji, 6) nakazać opieczętowa 
nie rzeczy i ruchomości upa: 
dłych, gdziekolwiek .się one 
znajdują, 7) wyrok opatrzyć ry 
gorem tymczasowego wykona- 
nia. 

Za zgodność kurator Masy 


"Jpadłości 
Maurycy Rozental 
apl. adwok. 
. Łódź, Wschodnia 39. 


Na mocy art. 476 i 478 K. H. 
wzywam.--wierzycieli . powyższej. 
upadłości, aby w dniu 17 mar- 
ca 1930 r. o godz. 12 stawili się 
w sądzie okręgowym w Łodzi 
Wydziale Handlowym przy ul. 
Żeromskiego 115, osobiście lub 
przez pełnomocnika z doweda- 
mi, usprawiedliwiającemi ich 
wierzytelności, w celu wysłu- 
chania sprawozdanią. kuratora 
i wyroku kandydata na syndy- 
ka tymczasowego. 

Sedzia Komisarz 


(—) Teodor Kenig. 


Dziś Premiera! 
Wielkiego podwójnego programu 


irzeszniea w grzechu 


Losy ałódej. Węgierki w Wiedniu i walka 
jej z fałszywą pruderją mieszczańską. 


W rolach głównych: W rolach głównych: 


ESTHER RALSTON © JAMES HALL 


jako oficer austrjacki. 
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"uj | „IGRASZKI KOBIET” 


czynna od 8 rano do 9 wiecz. 
11—12 ) przyjmuję 
2- 3 ) kobieta—lekarz 
w niedzielęi święta od 9—2 pp, 
leczenie chorób 
wenerycznych i skórnych 


Komedja salonowo-erotyczna 
w paryskim eleganckim świecie. 


W roli głównej W roli głównej 


ORAZ PARTNERKA JEGO mmm 


MARGARET LIVINGTON 


SŁYNNA UWODZICIELKA FILMOWA. 


Badanie krwi i wydzielin na 
ilia i tryper. 
Konsultacje z neurolegiem 
i urologlem 
Gabinet Swiatło-lecznicsy 
Kosmetyka lekarska 
Oddzielna poczekalnia dla Kobiet 


PORADA 3 Zł. 2067 
Doktór 


WOŁKOWYSKI 


CEGIELNIANA 26, TEL. 126-87 
Specjalista ehorób skórnych 
i wenerycznych 


LECZENIE ŚWIATŁEM 


(lampą kwarcową) 
Badanie krwi | wydzislin. 
'Pmryjrauje od 8—2 i od 6—%0. 
w niedziele i święta od 9—l. 
Dla pań od 5 do 6 po pał 


Początek o godz. 4.30 po poł. 
Orkiestra pod dyr. L. Kantora. 


oddsielna ; o wokalnia. > mar: We 
Dr. med, R Kino SPÓŁDZIELNI 
Sienkiewicza 40. 
SILBERSTROM M M 0 R! ai SM 
Superfilm produkcji Europejskiej 
ERORA A Z Markiz D’ EonRycerz 


UL. KILINSKIEGO Nr. 178. M-me DAmour 

Wielkie arcydzieło filmowe z cza- 

sów panowania słynnej kochanki 

Ludwika XV, oraz krwawych rzą- 

dów w Rosji szaleńca na tronie, 
Piotra III. 

W rolach głównych: Liana Haid, 
Hr. Agnes terhazy, Fritz 
Kortner Í Inni. 

Następny program: „Książą Stu- 
dent“ W rol. gł: Ulubieniec kobiet 
Ramon Novarro. Norma Shearer. 


W dni powszednie, z wyjatóne 

sobót, początek seansów o godr 

4-ej, zaś w soboty, nie ciele 

i święta o g. 12-ej w poł. Ostatni 
seans o godz. 10. — 

Na I seans ceny miejsc zniżone. 


Choroby skórne I weneryczne. 
(Jisuwanie szpecących włosów elektro- 
lizą. Leczenie Lampą tey 

Przyjmuje od 4 do 8 p. 
Panie od 4—5. Niedziela Si 5- 
Dla niezamożnych ceny lecznic. 


Dr. med. 


HELLER 


Choroby skórne | wenerycane 


UL. NAWROT 2 


TELEFON 179-89 
Pzuyjmuje do 10 r. i od 4—8 wisoz 
w niedaielę od 11 —2 po południa 
Dla pań spec. od godz. 4—5 
bo pol. dis aah 
. GENY LECZNIC. 206 


Dziś po raz ostatni! 


Wielką epopea miłości i bohaterstwa 


HURAGAN” 
» Reżyserji Józefa Lejtesa - 
ć 


twórcy obrazu „Z dnia na dzień“ 


woah Zhyszko Sawan 
Reneta Renee i Al Zelwerowicz 


TAR program W Tajdze we 5 


mi „GŁ Porannego wssystkiemi de 
frenumerata zero Łodzi a. Ez za odnoszenie — 
650, zagranicą 


40 grosry r preesyłką pocztową w kaju — al. a 10— 


proc. drożej, firm aniczaych o 100 


kedakiwr: Luzseniusz Kronman. 


„gm odnowiona | vintsi | 


CUKIERNIA 
Z. GomolińskieśD 


Przejazd 1. Tel 209-87 i 133-72 


poleca wyborowe i smaczne 


po 20 Śr. 2s 


KURSY KOSMETYCZNE 
D-ra MARII LEWINSONOWEJ 1232 | 
Cegielniana $, front | p. 
Informacje i zapisy codziennie od 10—8 wiecz. 
I Z EZ W 


Na dogodnych 
os12 WATUNIACH 


C 


Wielki wybór 
łóżek matalo- 
|wych, wózków 
| dziecinnych kra- 
jowych i zagra- 
nicznych. Matera- 
ce wyściełane, 
druciane oraz ma- 
terace sprężynowe 
higieniczne „Pa 
tent“ do meblo- 
wych łóżek podług 

miary. 
Nabyć można w 
Fabrycznym 
składzie 


„DOBROPOL” 
34h 


Piotrkowska 73 
odwórsu 
. 1588-61. 


DIAJAISTRACAJĘ 


jednego. ewtl. kil- 
ku domów przyj- 
mie  rutynowany 
administrator, 
obeznany ze 
wszelkiemi spra- 
wami w tej dzie- 
dzinie. Zagwaran- 
towana oszczędna 
i uczciwa gospo- 


darka. — Łask. 
zgłoszenia pod 
„Niemiec“ ' 


Na dogodnych 
warunkach! 
Wielki wybór 
wósków dziecin- 
nych krojowych i 
zagranicznych fó- 
žok metalowych 
wyżymaczek ame- 
rykańshich, mate- 
tacy wyścielanych 
Otoz matora cy 
sprężynowych 
„Patent" da 
meblowych. łóżek 
podług miar;. 
Nabyć można w 
SEO skła- 
daie 2111 


„DOBROPOL” 


Łóde. 
Plo$rkowsza 13 
w podwórzu, 
tel. 158-61. 


ZAMIENIĘ 


2 pokoje z kuchnią 
i przedpokojem w 
centrum miasta i 
lepszym domu — 
na 1 pokój z 
kuchnią i przed- 
pokojem. 
Oferty sub. 
„Pokój z kuchnią 


rrue 
z 


za wiersz milimetrowy I-szpaltowy (strona 5 szpałt —): w tekście 50 gr. nadesłane po tele 


Gploszenia ście 40 gr; nekrs.ogi do 150 wierszy 30 gr. , wyżej — 40 gr. Zwyczajne (str. 10 szpalt) 14 
gr. Drobne 15 gr. za wyraz; najmniejsse ogłoszenie zł. 1.50 po Poszukiwanie pracy 10 gr. za wyraz; naj 
mniejsze zł. 1.20 gr. Ogioszenia ZaroazT ROA, i zaślubinowe 12 zł. Ogłoszenia zamiejscowe obliczane są o 30 

RD A ZZOZ 


W drukarni własnej Piotrkowska 101. 


